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Stale Gdańsk — nieprzeiednanem wrogiem Polski.
N ie m asz p raw ie n u m eru jak ieg o k o lw iek  

p ism a p o lsk ieg o , w  k tó ry m b y n ie m u sian o za j­

m o w ać s ię G d ań sk iem i jeg o s ta łem k o ltu ń - 

s tw em . W y raz icie lam i teg o ż  w łaśn ie  k o ltu ń stw a  
n araża jąceg o  n aw et p o k ó j E u ro p y n a szw an k , 
to ag itac ja n ac jon a lis ty czn a , szerzo n a g łó w n ie  
p rzez sen at g d ań sk i, sk ład a jący  s ię n ie z ro d o ­

w ity ch G d ań szczan lecz czy ste j k rw i N iem có w  

R źeszy , d o G d ań sk a n asłany ch . W y raz ic ie lam i 
zaś sena tu i jeg o  n ac jo n a lis ty czn ych  zab ieg ó w  to  
.lib e ra ln a" ’„D an z ig er Z tg .a i n ac jo na lis ty czn a  
„D an z ig er N eu este N ach rich ten " , k tó re tracąc  w  
P o lsce d eb it p o cz to w y , p rzy b y w ają d o n as to  
jak o „D an z iger C o u rrier" to zn o w u o b ecn ie ja -  
k o „D anz ig er A b en d p o st/' A zap o m n ieć n am  
n ie n a leży , że liczn a arm ja czy teln ik ó w  n a P o ­
m o rzu p ism o to , s ie jące jad em n ien aw iśc i d o  
w szy stk ieg o , co  p o lsk ie , n ieste ty ab o n u je .

W  o sta tn im  czasie zw łaszcza , „D an z iger N . 
N . s ta le w m aw ia w sw y ch czy te ln ik ó w , że  
P o lsk a g o tu je zam ach n a G d ań sk . Z a d o w ó d  
s łu ży tem u rism u  jak iś  u ry w ek z  arty k u łu „G az . 
G d ań sk ie j" , k tó ra o sta teczn ie  m iaro d a jn y m  czy n ­
n ik iem  p o lsk ieg o sp o łeczeń stw a g d ań sk ieg o n ie  
je s t.

B iu ro p raso w e sen a tu w ie o tern d o b rze , 
lecz czep ia s ię teg o jak p ijan y  p ło tu , b y o d w ró ­
c ić u w ag ę , że o n o w łaśn ie tę n ag o n k ą p rzec iw  
P o lsce o rg an izu je.

P rzy jrzy jm y s ię z k o le i p o czy n an io m  sen a ­
tu  g d ań sk ieg o , ją trzącem u s ta le p rzeciw  P o lsce .  
D n ia  2 1 czerw ca  u rząd zili N iem cy  w e W rzeszczu  
„e in e k o lo ssale S o n n en w en d efe ie r." U czestn i­
czy ły zaś w te j cw te j u ro czy sto ści św ię to jań ­
sk ie j tak że o rg an izacje w o jsko w e jak ; „F ro n t-  
rin g ", „H o ch sch u lrin g  D eu tsch er  A rt" , D eu tsch er  
O ffiz ier-B u n d ", N atio n a lv erb an d D eu tsch er O ffi-  
z iere" , „S tah lh e lm ", „Ju n g d eu tsch er O rd en "? B is  
m ark bu n d " , „M ack en sen b u n d " , „W eh rw o lff" , 
zw iązk i śp iew acze i  sp o rto w e  itd . itd . —  s ło w em  
w sze lk iego  k a lib ru o rg an izacje , p a ła jące n ien a ­
w iśc ią d o P o lsk i.

O czyw iśc ie flag o w an o ty lk o b arw am i d a  
w n iejszeg o cesars tw a , czarn o  b ia ło -czerw o n em i,  
śp iew an o  ty lk o  „H eild ir  im S ieg en k ran z"  i D eu tsch ­
lan d D eu tsch lan d  i w n o szo n o o k rzy k i n a cześć  
p rezy d en ta  H in d en b u rg a i szp ieg a S ch lag e ttera .

Jak iem i zaś tch n ę ły  d u ch em  w y g łaszane  m o ­
w y , to  zd rad za „D an z iger V o lk sstim m e" n r 1 0 7 . 
P iszą b o w iem  d o sło w n ie :

„D o w o d em , d o jak ieg o s to p n ia n ac jo n a liśc i 
n iem ieccy zag raża ją d o b ro b y to w i  sam o d zie ln o śc i 
i p rzy sz ło śc i G d ań sk a , b y ła u ro czy sto ść św ięto ­
jań sk a , w  czasie k tó rej u rząd zo n o p arad ę w o j­
sk o w ą. w y g ło szo n o szereg n ien aw iśc ią z iejąC y ch  
p rzem ó w ień , p rzy ezem n aw et d u ch o w ień stw o  
n iem ieck ie  p rzy g o to w y w ało  s łu ch aczy  n a d z ień  
p o rach u n k u , k tó ry  n ieb aw em  n ad e jd z ie .

P o n ad to p o d a je „D an z ig er V o lk sstim m e", 
że z p o w o d u teg o p an u je n a jw ięk sze o b u rzen ie

Czupuray Gdańsk znowu protestuje — tym razem katolicy.
W  G d ań sk u zw o ła ła p art  ja cen tro w a w iel­

k ie zeb ran ie k a to lik ó w , n a k tó rem  p ro testo w a ­
n o n am iętn ie p rzeciw  ro zc iąg n ięc iu k o n k o rd a tu  
n a w . m . G d ań sk . N ie ch cą , b y n u n c ju sz p a ­

O czem mówił Paderewski w Anglji.

B . p rezes m in is tró w  P ad erew sk i w y g ło sił w  L o n ­
d y ń sk im  k lu b ie p raso w y m  p rzem ó w ien ie , w  k tó ­
rem  zazn aczy ł, że P o lsk a w trak tac ie p o k o ­
jo w y m n ie o trzy m ała teg o , co je j s ię n a ­
leży .

C ałe te ry to rju m  g d ań sk ie p o w in n o b y ło  
b y ć , p rzezn aczo n e P o lsce , p o n iew aż P o lska  

w  L id ze N aro d ó w  n a S en a t za  u p raw ian ie p ro ­
p ag an d y w o jenn e j.

D r. H an s Z in z zaś , p rezes g d ań sk ieg o  sąd u  
o k ręg o w eg o n isze w  n r. 1 3 b erliń sk ie j „D ie  
G lo ck e", że n ie m asz w  N iem czech tak ie j g łu ­
p o ty  n ac jo n alis ty czn e j, k tó rab y n ie b y ła p o ­
w tó rzo n a w  G d ań sk u w e w zm ożo n e j p o stac i.

T en sam  d r. Z in z , c isze w  ty m  sam y m  ar­
ty k u le, że n aró d p o lsk i m u si p o siad ać d o stęp  
d o m o rza/ że u tra ta  k o ry ta rza d o w o d zi ty l­
k o b an k ru c tw a p o lity k i p ru sk iej w o b ec  p o l­
sk o śc i.

P ró cz V o lk sstim m e, k tó ra s ta le g ło si, że  
g łó w n ą w in ę za c iężk ie p o ło żen ie W o ln eg o M ia ­
s ta p o n o szą n ac jo n a liśc i, o św iad czy ł  ró w n ież p o ­
se ł R ah n w  „V o lk sstag u 1 8 z . m ., że n ac jo n a li­
śc i racze j d o  ru in y , n iż  d o  p o ro zu m ien ia  z  P o l­
sk ą G d ań sk —  d o p ro w ad za, ch o ć b ez  tak ieg o  
p o ro zu m ien ia G d ań sk  is tn ieć  n ie  m o że .

P y tan ie sam o tu ta j s ię n asu w a ! D laczeg o  
p artje lew ico w e n ie o b a lą sen atu  1 D lateg o , że  
„V o lksstag G d ań sk i* liczy 1 2 0 p o słó w , a n ie p o ­
s iada s ta łe j w ięk szo śc i. S en a t zaś p o siada w  
k ażd e j p artji sw y ch zw o len n ik ó w  za leżn y ch p d  
n ieg o  k ieszen io w o . I  je szcze jed n o ! G d ań sk iem  
rząd z i 2 0  cz ło n k ó w  sen a tu  8 -iu im  H & u p tam t, 1 2  
im  N eb en am t. C i p ie rw si, sam i  n ac jo n a liśc i, n iew z ­
ru sza ln i, d ru d zy 3 cen tro w có w , reszta n ac jo n a li­
śc i —  m o g ą k ażd e j ch w ili n a żąd an ie V o lk sta -  
g u u stąp ić .

V o lk stag  co p raw d a w y raził d n ia 1 2 z . m . 
v o tu m n iezau fan ia sen a to w i, o d rzu ca jąc jeg o  
p re lim in arz b u d że tu  sp raw  w ew n ętrzn y ch . P rze ­
w id y w ał b o w iem  zd an iem o p o zy c ji za w ie lk ie  
w y d atk i n a „S ch u lz p o lize i" , k tó re j k o m en d an ­
tem  je s t v o n H eid en b ru ck  i n a s traż  ce ln ą , k tó ­
rą d o w o d zi m o jo r W ag n er, b . szef sz tab u  X V II  
K . A . M ack en sen a . D o d z iś  jed n ak 9 sen a to ró w  
n ac jo n a lis tó w z „N eb en am tu“ n ie u stąp iło -  
S tan tak i jed n ak d łu g o to le ro w an y m b y ć n ie  
m o że an i z p u n k tu w id zen ia m o carstw  sp rzy ­
m ierzo n y ch an i L ig i N aro d ó ,w p o d  k tó re j o p ieką  
G d ań sk p o zo a ta je .

M a  s ię  b o w iem  w rażen ie  jak b y  G d ań sk  w szel-  
k iem i s iłam i d ąży ł za p o d szep tem  B erlin a d o  
zerw an ia zab u rzeń  i  g ro źn y ch  za ta rg ó w  z  P o lsk ą , 
b y m ieć p re tek st  w y w o łan ia  k o n flik tu  zb ro jn eg o .

N ie d o ść  so b ie  N iem cy  p o p arzy li p a lce  w  w o j­
n ie św ia to w ej ch cą je so b ie zu p e łn ie sp a lić w  
zab ieg an iach o p rzy łączen ie G d ań ska i k o ry ta ­
rza d o R zeszy . M ści s ię n a sp rzy m ierzo n y ch  
zb y tn ia łag o d n o ść p rzy zaw ieszen iu b ro n i. 
T rzeb a b y ło p rze jść R en , jąk teg o d o m ag a ł s ię  
m arszałek F o ch i d y k to w ać p o k ó j w  B erlin ie , a  
b u ta i zach łan n o ść n iem ieck ie b y ły b y n a d łu g ie  
la ta p o sk ro m n io n e .

D ziś n a to m iast tak i G d ań sk n aw et n ie ty lk o  
d rw i z P o lsk i, lecz i z trak ta tu w ersa lsk ieg o  
i z L ig i N aro d ó w .

p iesk i w y k o n y w ał ró w n ież p raw a k o śc ie ln e w o ­
b ec k a to lik ó w  G d ań sk a . B ezczeln o ść  teg o  b ęk ar­
ta g d ań sk ieg o p rzech o d z i ju ż g ran ice w sze lk ie .

m a d o teg o te ry to rju m św ię te p raw o . R ó w ­
n ież p rzy  u sta len iu g ran icy zach o d n ie j n ie  
u w zg lęd n io n o  żąd ań p o lsk ich . O b ecn ie ży je  
w  p ań stw ie n iem ieck iem  o w ie le w ięcej P o la ­
k ó w , n iż N iem có w w P o lsce . N a G ó rn y m  
Ś ląsk u ró w n ież n ie p rzy zn an o P o lsce teg o , 
co p rzy zn ać je j n a leża ło .

P o lsk a jed n ak że g o to w a je s t p o g o d z ić s ię  
z ty m  s tan em  rzeczy , jeże li b ęd z ie p rzy n ajm n ie j  

zab ezp ieczo n a n ie ty k a ln o ść teg o , co je j p rzy zn a­
n o w  trak tac ie p o k o jo w y m .

Papież grozi klątwą

. d u ch o w ień stw u  czesk iem u .

W ied eń . „S o n n u n d M o n tag s  Z eitu n g “ d o ­
n o si z P rag i, że k o n flik t z W aty k an em zao ­
s trzy ł s ię . „C esk ie S ło v o “ d o n io sło , że d r. B e ­
n esz o d w o ła ł p o sła czesk ieg o p rzy W aty k an ie . 
P o se ł ten w ró c ił ju ż d o P rag i i w ięce j d o R zy ­
m u n ie p o w ró c i. O d w o łan ie p o sła czesk ieg o  
p rzy W aty k an ie n astąp iło  z p o w o dn n a leg ań  
w  ty m  k ie ru n k u so c ja lis tó w czesk ich . C zescy  
so c ja liśc i p o stano w ili ró w n ież żąd ać, ab y  n u n ­
c ju sz p ap iesk i w ięce j d o P rag i n ie p o w ró c ił. 
Jed no  z p ism , w y ch o d zący ch  w  P reszb u rg u , d o ­
n o si, że S to lica A p o sto lsk a zam ierza ek sk o m u - 
n ik o w ać w szy stk ich d u ch o w n y ch rzy m sk o  k a to ­
lick ich , n a leżący ch d o ro ln iczej p artji p rezy d en ­
ta m in istró w  S v eh li.

Polska zerwała rokowania z Gdańskiem.

U k ład y p o lsk o -g d ańsk ie w  sp raw ie p o d z ia­
łu d o ch o d ó w  ce ln ych zo sta ły  p rzerw an e . G d ań ­
szczan ie d o m ag a li s ię 1 4 p ro c , d o ch o d ó w ce l­
n y ch , d o tąd o trzy m y w ali 7 p ro c ., P o lsk a zaś  
d o m ag ała s ię zn iżen ia d o ch o d ó w  p o n iże j 7 p ro c , 
to je s t w  s to su n k u , w jak im  lu d n o ść G d ań sk a  
p o zo staje d o P o lsk i. S p raw ę zap ew ne ro zstrzy ­
g n ie L ig a N aro d ó w .

Niemieccy instruktorzy w bblszewji.

Z L o n d y n u d o n o si „M o rn in g P o st“ , że d o  
R o sji w y jech a ła p o k aźn a liczb a in s tru k to ró w  
n iem ieck ich z p iech o ty , k aw aler ji, arty le rji 
i lo tn ic tw a. M ają w y szk o lić ceerw o n ą arm ję.

P ró cz n ich w y jech a li p rzed staw ic ie le n acjo  
n a listó w , k tó rzy o d b y li szereg k o n feren cy j 
z n aczeln y m  w o d zem  czerw o n e j arm ji F ru n zem . 
O m aw ian o  sp raw ę fab ry k ac ji w R o sji g azó w  
tru jąey ch  i zak ład an ie fab ry k g azo w y ch d la  
zao p atry w an ia R o sji i N iem iec .

T ak d z ia ła ją „p o k o jo w o u sp o so b io n e" „ro - 
zb ro jo n e“ N iem cy !

Strajk w rolnictwie odwołany.

W o b ec p o w o łan ia p rzez p . m in is tra S o ­
k a la  N ad zw y cza jne j K o m isji R o zjem cze j o d ­
w o ła ł S ek reta rja t C en tra ln eg o  Z w iązk u  s tra jk  
ro b o tn ik ó w  ro lny ch .

R o ln icy za tem  o d e tch n ąć  m o g ą  sw o b o d n ie .

Czyby bolszewja i Litwa gotowały się 
do wojny?

Z  W iln a d o n o szą , że n a^B ia ło rusi p o d zab o ­
rem ro sy jsk im zm o b ilizo w an o I i II d y w iz ję  
p iech o ty . P o w o łan o n ad to p o d b ro ń ro czn ik  
1 9 0 2 . W o jsk a b o lszew ick ie p rzerzu ca s ię n a  
g ran icę p o lsk ą . »

T ak sam o m o b ilizu je L itw a sw e w o jsk a  
D ru g ą i czw Tartą  b ry g ad ę c iężk iej arty le rji p rze ­
su n ię to  z W ilk om ierza i A u to ła jtan k u g ran icy  
p o lsk iej, tak sam o 1 -szy p u łk p iech o ty z K o w ­
n a . F o rm acje te s ię o k o p u ją i ro b ią zasiek i.

Liczba optantów niemieckich na Pomorzu.

W ielce w y m o w n y m p rzy czy n k iem  d o s ta ­
ty s ty k i n aro d o w o śc io w ej n a P o m o rzu , o k tó rem  
ca ły szereg p u b licy stó w n iem ieck ich z p ro f. 
D elb ru ck em  n a cze le p isze u staw iczn ie jak o  
k ra ju  rd zenn ie n iem ieck im  —  je s t w y k az o p tan ­
tó w , o g ło szon y n ied aw n o w „B altisch e P resse" .

W ed łu g u rzęd ow y ch o b liczeń P o m o rze m a  
1 6 ,7 9 9 n iem ieck ich o p tan tó w . W  rzeczy w isto ­
śc i jed n ak je s t ich w ięce j, g d y ż s ta ty styk a p o ­
d a je ty lko o so b y d o ro słe , n ie u w zg lęd n ia jąc  
d z iec i.

N ajw ięcej o p tan tó w m a p o w ia t ch o jn ick i 
(3 ,6 0 0 ). W  r. 1 9 2 1 b y ło tu 5 7 ,0 0 0 lu d n ośc i p o i-



sk iej i 13 ,873 niem ieck iej (19 ,5 procent).
P ow iat św ieck i m a 2,50q optan tów . W  r. 

1921 liczy! P olaków 62 ,481 , N iem ców 21 ,466  
(25 ,6 procen t).

P ow iat chełm ińsk i, —  2 ,300  optan tów . W  r. 
1921 P olaków 35 ,021 , N iem ców  12 , 000 (25 ,6  
procen t).

P ow iat kościersk i — 1 ,181 optan tów . W  r. 
1921 P olaków 39 ,522 , N iem ców 10 ,041 (20 ,3  
procen t).

P ow iat grudziądzk i bez m iasta G rudziądza  
—  791 optan tów . W  r. 1921 P olaków 28 ,309 , 
N iem ców 15 ,060 (34 ,7 procen t).

Powiat wąbrzeski — 761 optan tów . W  r. 
1921 P olaków 32 ,134 , N iem ców 14 ,989 (31 ,8  
procen t).

P ow iat tczew ski — 720 optantów . W  r. 
1921 P olaków 29 ,781 , N iem ców 6 ,009 (16 ,8  
procent).

P ow iat brodnick i —  optan tów . W  r. 1021  
P olaków  51 ,662 , N iem ców 9 ,604 (15 ,7 procen t).

P ow iat sępeleńsk i —  616 optan tów . W  r. 
1921 P olaków 14 ,243 , N iem ców 13 ,592 (48 ,8  
procen t).

P ow iat działdow ski —  optantów  530 . W  r. 
1921 P olaków 15 ,384 , N iem ców 8 ,531 (35 ,7  
procen t).

P ow iat to ruńsk i bez T orunia —  523 optan ­
tów . W  r. 1921 P olaków 42 ,110 , N iem ców  
11 ,892 (22 proc.)

M iasto T oruń —  optan tów  172 . W  r. 1921  
P olaków  32 ,690 , N iem ców 6 ,645 (16 ,9 procen t).

P ow iat starogardzk i —  optan tów  426 . W .r. 
1921 P olaków  56 ,582 , N iem ców 6 ,584 (10 proc.)

P ow iat pucki —  optan tów 416 . W  r. 1921  
P olaków  24 ,404 , N iem ców  3 ,422 (12 ,3 procen t).

P ow iat kartusk i — optan tów 389 . W  r. 
1921 P olaków  59 ,287 , N iem ców 5 ,495 (8 ,5 proc.)

P ow iat w ejherow ski —  optan tów  321 . W r. 
1921 P olaków 30 ,588 , N iem ców 4 ,221 (9 ,6  
procen t).

P ow iat lubaw ski —  optan tów 226 . . W  r. 
1921 P olaków 53 ,957 , N iem ców  5 ,808 (9 ,7 proc.)

P ow iat tucholsk i —  optan tów 205 . W r. 
1921 P olaków 28 ,054 , N iem ców 6 ,503 (18 ,8  
procen t).

P ow iat gniew ski — optan tów 83 . W  r. 
1921 P olaków 25 ,818 , N iem ców 1 ,510 (5 ,5 pro ­
cen t).

W edług sp isu ludności z r. 1921 w ojew ó ­
dztw o pom orsk ie liczy ło 939 ,495 m ieszkańców , 
z czego P olaków  754 ,907 , t, j. 84  procen t, N iem ­
ców 19 ,6 procen t. O d tego czasu stosunki na  
korzyść ludności polsk iej polepszy ły się . P od ­
czas ostatn ich w yborów sejm ow ych 84 procen t 
głosów  było polsk ich , a 16 procen t niem ieck ich . 
W iększość optan tów  już do N iem iec w yjechała. 
S koro pozostali opuszczą P om orze, w ów czas 
procen t ludności polsk iej w zrośn ie do 90 proc.

Niezwykłe upały w Ameryce.

Z N ow ego Jorku donoszą, że w schodnia  
część S tanów Z jednoczonych naw iedzoną była  
taką falą gorąca przez dw a dni, że przeszło 60  
osób zg inęło od udaru a 26 utonęło podczas 
kąpieli.

Znowu żydzi przemytnikami

Z G dańska nadchodzi w iadom ość, że policja  
gdańska aresztow ała niejak iego A leksandra  
Z iffersteina, który upraw iał sim ugiel tow arów  
m onopolow ych do W arszaw y. P rzy te j spo ­
sobności w padła cała banda przem ytn ików  
w potrzask sam i żydzi i jak zw ykle.

Wiadomości kościelne.
Dyecezja chełmińska.

N ow ow yśw ięcen i kapłan i zostali ustanow ie­
ni jako w ikarjusze : ks. ks. E bertow ski w  W ej 
herow ie, G oga w  S karszew ach , G ołuńsk i w  C zer­
sku , K alinow ski w N ow em m ieście , K ikul w N o- 
w ejcerkw i (S tarogard), K onnak w  Ś w ieciu (II), 
K rause w  S ępoln ie, L abenz w S trzepczu , M ali­
now ski iM ickholz w  W ąbrzeźn ie , S obisz w  G ru ­
dziądzu (fara), W ardyn w  S ypniew ie.

P rzen iesien i zostali księża  w ikar  jusze  : W eiss  
z L ignów  do C hełm ży, M ałeck i z C hełm ży do  
L ignów , W iczarsk i z T rzepcza do L ipusza, L i-  
cznersk i z C «erska jako adm in istrato r do W ab- 
cza, M otylew ski z N ow ejeerkw i do T orunia  (św . 
Jakób), P astw a z G rudziądza jako w ikary tum ­
sk i profesor przy  C olleg ium  M ariaaum , S osnow ­
sk i z S ypniew a jako profesor przy C ollegium  
M arianum , K łopocki z W ejherow a do B rodni­
cy , L ew andow ski z S karszew  do  R adzyna, B ork  
z Z blew a jako kuratus  do  now o utw orzonej sta ­
cji w P om ieczynie, w si należącej do parafji 
P rzodkow a.

K s'. w ikary tum ski i prof. C olleg ium  M aria­
num G rzenia został przen iesiony jako adm in i­
strato r do W aldow a K ościelnego w  dekanacie  
tucholsk im , ks. adm in istrato r P aw eł W ilem ski 
z W aldow a został ustanow iony  jako w ikary w  
Z blew ie.

Wiadomości potoczne.
W ąbrzeźno , dnia 16 lipca 1925 r.

Knlendarsjk, piątek < 7 lipca A leksego .
sobota 18 lipca S zym ona z L ip U nisław a  
niedziela 19 lipca W ino, a  P aulo W odzi- 

, sław a
poniedziela 20 lipca C zesław a. H eron .

E m ilj. C zesł św .

— Z życia Klubu Sportowego Pomorzan' 
ka w Wąbrzeźnie. Jak się dow iadujem y w y ­
jeżdża K . S . „P om orzanka* do G rudziądza, 
gdzie w ystępuje w  zaw odach z K , S . „S okoła.*  
P p. N iem czew ski, K aatz i W ilam ow ski niestety  
w  zaw odach udziału brać nie m ogą.

O bszerne spraw ozdanie z zaw odów w C heł­
m nie podam y dla braku m iejsca w przyszłym  
num erze.

— Należałoby powrócić do dawnego zwy­
czaju składania oszczędności w bankach, lecz  
pew nych i rzetelnych . Z upełn ie słuszn ie ludzie  
stracili w  czasie przejściow ym  po odzyskaniu  
w olności i niepodleg łości w iarę  w  uczciw ość  i rze­
te lność banków . B o ileż pom iędzy , tak krw aw o  
oszczędzanych przez tysiące ojców  rodziny , o- 
barczonych liczną rodziną, przepadło w na ­
szych bankach ludow ych, które przed w ojną  
były naszą ch lubą. P ien iędzm i ludzk iem i ope ­
row ano , a kiedy one z pow odu dew aluacji tra ­
ciły stale na w artości, nieum iano ich przynaj­
m niej zabezp ieczyć. N iejeden ojciec rodziny , 
co przed w ojną uchodził za zam ożnego , dziś  
dziadem  jest zupełnym  i chociaż w banku da ­
w niej m iał tysiące i dziesiątk i tysiący , dziś ob ­
ce kąty w ycierać m usi i patrzeć na stare la ta  
jak  sieb ie  w yżyw i i rodzinę  jak utrzym a, by  głodu  
nie cierp iała. A  rząd niestety  jak i X . patron  
A dam ski nie ruszają się jakoś, by tym , co sw ą  
oszczędnością pom agali kiedyś do rozrostu ban ­
ków  ludow ych , chociażby procentow o.

S tało się  1 Z gubione w B ankach  L udow ych  
pien iądze przebolała w iększa część pokrzyw dzo­
nych . T o też dzisiaj, nie zapom inając o krzy ­
w dzie doznanej i stale się dopom inając, by ona  
w  jak iejś przyzw oitej fo rm ie w ynagrodzoną zo ­
stała , pam iętać nam  jednak należy , by pow ró ­
cić do daw nego darzen ia pew nych banków na ­
szym  zaufan iem . D o tak ich bezw zględnie nale­
ży nasz B ank P ow iatow y, posiadający sw e filje  
w  G olubiu- i K ow alew ie. N ie długo on  istn ieje , 
bo od jak iegoś r. 1919 , założony jęszcze przez  
N iem ców . N ie m a w ięc tak w ielu pokrzyw dzo ­
nych  na sum ien iu jak stare banki ludow e. A  
pew nym  jest dla tego , że za niego daje gw a­
rancję cały pow iat. Z am iast w ięc chow ać pie*  
niądze po dom acb , należy je raczej złożyć w  
tym  banku jako pew nym , tym w ięcej, że prze­
cież depozyta przynoszą procen ta , w ięc nie leżą  
m artw o, jak w  dom u.

Bank Powiatowy w Wąbrzeźnie, oraz fi- 
Iję jego w Kowalewie i Golubiu płacą od de ­
pozytów  :

2  0%  za kw artalnem  w ypow iedzen iem
1  8% „ m iesięcznem
157o » 14 dniow em  „
12  „ dziennem  „

za rocznem zaś i od w iększych sum w yższe  
procen ta .

D ziś, gdy w  P olsce stosunki się jako tako  u- 
regu low ały z pow odu zaprow adzenia stałej w a ­
lu ty , pow inniśm y z pow rotem  odzyskać zaufa ­
nie do tak ich banków  przynajm niej, jak pow ia­
tow e, gdyż za ich zobow iązan ia ręczy cały po ­
w iat s  w ojem m ajątk iem  i całą siłą podatkow ą.

— Wszystkim miłośnikom teatrzyków 
świetlanych przypom inam y epokow y film : 
„K siężn iczkę S uw erenną* , który w sobotę i w  
niedzielę w yśw ietlany będzie w  sali H ot. „D w oru  
W ąbrzesk iego* .

— Nieszczęśliwy wypadek. D ziś rano na  
ulicy D w orcow ej zdarzy ł się pożałow ania go ­
dny w ypadek , który ła tw o  m ógł pociągnąć ofia­
ry z życia ludzk iego . O godz. 9 ,20 w racała ko ­
le jka pow iatow a z dw orca  od  pociągu to ruńsk ie­
go do m iasta . K olejką kierow ał m otorow y p . 
D orau . N agle w odleg łości jak ich 15 m . sp ło ­
szy ł się koń , ciągnący w óz, na którym  siedziały  
dw ie osoby , m ężczyzna i kobieta , którzy porobi­
li w ielkie zakupy w m ieście , jak ryż, m ydło i 
inne tow ary kolon jalne. P . D orau natychm iast 
kolejkę zatrzym ał. R ozbiegany  koń  ato li pędził 
z szaloną szybkością po chodniku - i w reszcie  
przy w łasności sto larza K liese 'go uderzy ł z ta ­
ką gw ałtow nością o słup te legraficzny , że w óz  
rozsypał się w drzazg i, a siedzące na nim  oso ­
by spad ły tak gw ałtow nie na bruk , odnosząc  
ciężk ie pokaleczen ia , że w stan ie bezprzy to- 
m nym  odw ieźć je m usiano do szp ita la .

Jak nam  donoszą, nieszczęśliw em u  w ypadko ­
w i uleg li gospodarz H einrich i L ew andow ska z  
P iw nic. L ew andow ska odniosła  okaleczen ia gło=  
w y i opuści niebaw em  szp ita l. H einrich nato ­
m iast w skutek ciężk ich pokaleczeń głow y i pę­
knięcia czaszk i w alczy z życiem .

— Kowalewo. D ługo  już z  naszego K ow a ­
lew a nic nie donosiłem , dla tego , że praw dy o  
tu tejszych stosunkach pisać za niebezp ieczn ie , 
a kłam ać nie chcę. Jednakże  ostatn ia  korespon ­
dencja z K ow alew a, jaka w jednym  z zeszłych  
num erów „G łosu* była zam ieszczona, zn iew oli, 
a  m nie do  zajęcia głosu .

P rzedew szystk iem co do w łaścicieli hoteli. 
N ie nos dla tabak iery , lecz tabak iera dla nosa. 
N iech porządek i czystość w  lokalach zapa­
nują, niech się m a w rażen ie , żo się w chodzi do  
cyw ilizow anego hotelu na zachodnich ziem iach  
P olsk i, a nie do  gospody  na  rozstajnych  drogach , 
gdzieś na P odolu , niech hóteliści zastosu ją się  
do w ym agań i upodobań sw ych gości, a nie  
zm uszają ich do  zostosow yw ania się do ich „w i­
dzim isię ,* a nie będą m ieli pow odu do skarg i 
na stron ien ie P olaków od ich lokali.

C o do chw alen ia policji, —  rów nież odm ien­
nego jestem  zdania . M łodzież tu taj bardzo ro - 
spuszczona, popełn ia naw et w ybryki w  kościele  
podczas 40 godz. nabożeństw a, lecz policja nie  
bardzo się kw api do przyciągn ięcia cugli roz-  
hasane  j m łodzieży . A  jeżeli się  zdarzy w ybryk  
jak i tuż pod nosem posterunkow ego i on w in­
nych pociągn ie do odpow iedzialności, to na ża ­
dne pochw ały nie zasługuje , bo spełn ił ty lko  
sw ój obow iązek .

O pow iadają tu taj, że pew ien radny m iasta  
niew łaściw ie sob ie postępu je . N akłan iał on pe ­
w nego kam ien iarza, by się zap isał na listę bez­
robotnych , a gdy ten  tw ierdził, że pracy m a do ­
syć i tego nie uczyni, podobno go tak obił, że  
o  w  kam ien iarz uleg ł pęknięciu czaszk i, a stan  
jego bardzo groźny . T yle na dziś.

O d redakcji. K orespondencją pow yższą  za­
m ieszczam y jedynie dla tego , żeśm y um ieścili 
głos przeciw ny  w  daw niejszych  num erach- Jedno  
jest jasne, że niekonieczne w  K ow alew ie panu ­
ją stosunki.

O bserw ator.

— Już m ożna zap isyw ać u listow ych „G łos  
W ąbrzesk i*  na  m iesiąc sierp ień . Jedyne polsk i®  
pism o w pow . w ąbrzesk im  cieszyć się pow inno  
zupełn ie innera pow odzeniem , jak go niestety  
zazna  je . „G los W ąbrzesk i*  jako szczere narodo ­
w e i szczerze kato lick ie  pism o, pow inno  się znaj­
dow ać w  każdym  dom u polsk im  w  pow iecie. T o  
też do naszych Z w olenników  i P rzy jació ł apelu­
jem y serdeczn ie i gorąco : pom óżcie  nam  w roz ­
szerzan iu naszego  pism a, nam aw iajcie  krew nych  
i znajom ych do abonow ania go , a im  w iększa  
będzie liczba abonentów tern niższą będziem y  
m ogli ustanow ić prenum eratę .

Poznański targ na bydło.
D nia 8 . V II. 1925  r. spędzono na  targow isko  R zeźni M iejskej 

w ołów , 52 , buhaji, 267 krów , 323 , bydła, 642 , św iń  
1339 , cieląt 519 , ow iec  846 ,

P łacono za 100 kg żyw ej w agi;
Z a bydło rogate I ki. 86  —  88 ,

.................... 11  ki. - 60 .
.. ni w . 40-46

„ cielęta I ki. 86 — .90 „
,. 4  U kl. 76-80 ,

III kl. 60 -  66 „
św in ie  f H . 124 —  126 n

s-  U . kl. 113 —  118 „
m  w . 110 — 130 „

*  ow ce  I kl. 68-  „
H  kl.

P rzeb ieg targu .ożyw iony .
58 - 60 „

Giełda warszawska
w iłotyoh i groszach.

W A R S Z A W A , 13 . V II.25r.
D olary ................................... .... ...........................5 ,17 zł;
F unty  ang ..............................................................  25 ,26  „
100 F rank , franc ................................................... 24 ,49  „
100 F rank , belg ...................................................  24 ,22  „
100 F rank , szw ajc ..............................................  100 ,90  „
100 L irów  w łosk .................................................... 19 ,58  „
100 K oron czesk ................................................ • 15 ,41 B

RUCH TOWARZYSTW

— Wąbrzeźno. B aczność  M łodzież P olska  
W  p  ątek o gcdz. 8 w iecz. w w ikary jce zebran ie oddziału  
starszych .

W niedzielę odbędue się w  y  ci e ka całego S to ­
w arzyszen ia do R yńska. Z biórka o godz 7 rano na placu lu ­
ksusow ym . „G otów !“ P rezes.

— Wąbrzeźno. N adzw yczajne zebran ie K oka R oi, 
bdbęd/je sę w niedzielę , dnia 19 bm . godz. 4 popoł. w  lo ­
kalu p . K lim ka.

P oniew aż spraw y są bardzo w ażne, przeto cbecność  
vszjstk ich ro ln ików jest kcniaczna.

Z arząd
F . P ietrzak , sekr.

— Wąbrzeźno. Zebranie Tow. L udo w ego od­
będzie się w niedzielę, dnia 19 b. ni zaraz po nie­
szporach poświęcone rocznicy grunwaldzkiej. Wy­
kład wygłosi mówca pozamiejscowy. Posiedzenie 
odbędzie się w zwykłym lokalu posiedzeń Wikaryjce 

Wszyscy członkowie winni się stawić. GoScie 
mile widziani. Zarząd.

— Wąbrzeźno B ractw o  S trzeleck iejW  niedzielę dnia  
19-go brn . od gndz. 3-ej atnelw ie o odznak i prem je

Z arząd .
— Wąbrzeźno; B ractw o S trzeleck ie N adzw yczajne  

W alne zebran ie odbędzie się w środę dnia 22 bm . o  godz. 
fc-m ej w ieczorem  w „S trzeln icy .1 ,

O  liczny udział prosi Z arząd .

D rukiem  i nakładem G łosu W ąbrzesk iego w W ą ­
brzeźn ie- — R edaktor odpow iedzialny B . S zczuka  
w W ąbrzeźn ie .



S z a n . K lije n te li m ia s ta W ą b rz e ź n a  d o n o s z ę u p rz e jm ie  

iż FEDCBAuruchom iłem przedsięb iorstw o  

S p e d y c y jn o -p rz m z o M  
O b e jm u ję  w s z e lk ie  z w ó z k i c a ło w a g o n o w e  i d ro b n e p o b a r ­

d z o p rz y s tę p n y c h c e n a c h . S ta ra n ie m  m o je m  b ę d z ie S z a n  

K li je n te lę  u c z c iw ie  i s o lid n ie  o b s łu ż y ć YXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

z p o w a ż a n ie m

A . M A LIN O W SK I
W Ą B R ZEŹN O  Telefon 96Telefon 96

W  spraw ie  karnej przeciw ko 1 ) F ry d e ry k o w i K o h l  

b e rg o w i e w a n g e lik o w i, w ła ś c ic ie lo w i m ły n a , i r . d n ia  

1 9 lu te g o  1 8 9 1 z a m . w  K ró le w s k ie j N o w e jw s i p o w ia t  

W ą b rz e ź n o 2 ) P a w ło w i K o h lb e rg o w i e w a n g e lik o w i 

w ła ś c ic ie lo w i m ły n a , u r . d n ia  3 1 g ru d n ia !8 8 6  z a m . w  

K ró l. N o w e jw s i p o w . W ą b rz e ź n o  o  l ic h w ę  w o je n n ą .

I I I . Iz b a  K a rn a  S ą d u  O k rę g o w e g o  w  T o ru n iu n a  

p o s ie d z e n iu  w  d n iu  1 3 m a ja  1 9 2 5  r . o rz e k ła :

I )  O s k a rż o n y c h u z n a je s ię w y n n y m i w y s tę p k u  z  

a r t 1 9  u s tę p  2  u s ta w y o  l ic h w ie w o je n n e j, p o p e łn io ­

n e g o  c z y n n o ś c ią c ią g łą  i s k a z u je  s ię  ic h n a  k a rę  w ię ­

z ie n ia  p s  5  ty g o d n i.

I I )  Z a rz ą d z a  s ię  o g ło s z e n ie  k ró tk ie j t re ś c i te g o ż  

w y ro k u  w  S ło w ie  P o m o rs k ie m  i G ło s ie  W ą b rz e s k im  n a  

k o s z t s k a ż a n y c h

I I I)  O s k a rż o n y m  p o i c z a  s ię  w  c a ło ś c i a re s z t ś le ­

d c z y  n a  p o w y ż s z ą  k a rę .

IV )  O s k a rż e n i  p o n o s z ą  k o s z ty  p o s tę p o w a n ia  k a rn e g o .

Pow yższy w ypis tenoru w yroku uw ierzyte ln iam  

i praw om ocność pośw iadczam .

(—) Jaworski, S e K r . © k rę g o w e g o .

Z a z g o d n o ść  o d p isu .

P o d p is 'N iec z y te ln y .

P ie c z ęć

Toruń, d n ia  3 0 6 1 9 2 5  r .

60 ow iec
(prima)

m aciory 1 i pśl do 3 la t stare  

c z y s to  ra so w e (M a rin o  P re c o c e n a jle ­

p sz a g ę s ta w e łn a ) sp rz e d a

M a ją te k K S IĄ Ż K I
(P o m o rz e ).

C zeladnik

W s z y s tk ic h k tó rz y fa łs z y w e w ie ś c i  

o  m n ie ro z s ie w a ją , ś c ig a ć b ę d ę  s ą ­

d o w n ie Z a ś  k a ż d e g o , k tó ry  s ły s z a ł 

te  w ie ś c i, p ro s z ę o w s k a z a n ie  o s o ­

b is to ś c i g ło s z ą c e g o , z a  n a g ro d ę .

W . D U C H N O W S K I

s z e w s k i 
m o ż e s ię z a ra z z g ło s ić

S i. T e s ła w s k i 
Grndwiądcka 34.

N a sp rz ed a ż o k o ło  

5 0 k o p  

trz c in y  

T .K a m in s k i
Orzechówko 

n o ^ ia l W ą b rz e ź n o

G oląb iew o p. R adzyń  am . - - - - - - - - - - - - - - - - - -— — r—  - - - - - - - - - - - - - — ( s ta re  g a z e ty )  

d o  n a b y c ia  w  e k sp . 

€ ło s u  W ą b rz e s k ie g o

U c z c iw a  i  p o rz ą d n a

200 ow iec  
(M arice Preeoce) jako m atki lub ca  

ner  

z a raz  n a  sp rz e d a ż

T e i. io N ie ż y w ię ć re i. 1 0 .

f f in ie js z e m in y e w a ż n ia m  
zgsbiony 

d o k u m e n t p o d ró ż y  
w y sta w io n y  p n e z  D o w ó d z ­

tw o II p u łk u A rt. p o i le g  

nu nazwisko

Fagia H artm ann.

Maj. ryc^ska Książd 

sprzedaj© zdatne do 

rozpłodu 

b u h a je  i  b a ra n y  
(Marino, Precoee) 

n a z a m ó w ie n ie  

k n u rk i 
(nieni. rasa szlacb.)

A utobus
G olub —  W ąbrzeźno 1 z pow rotem  

k u rsu je  s ta le  w  p o n ie d z ia łk i i c z w a rtk i
O d ja z d z G o lab ia o g o d z . 9 .§ 0

O d ja zd z W ą b rz e źn a  o g o d z . 1 3 .3 2  
N a  ż ą d a n ie  a u to b u s  z a b ie ra  p a sa ż e ró w  

p o  d ro d z e .
Cena przejazdu 15 groszy za kilometr. 

Przedsiębiorstwo Komunikacji Autobusowej 

T .  Ja k u b o w sk i  &  A .  Ja ro s iew ic z  
Golub — Wąbrzeźno — Dobrzyń — Rypin.

„H O T E L  W IK T ." r ; i"
W  n ie d z ie lę , d n ia  1 9 . V II. b r.

W ifllk i K o n c B rt o g ro d o w y  
w y k o n a n y  p rz e z  p a n a  M a k o w sk ie g o , W a -  

c h n e ra i L u k a sa
o godz. 5»ół do 5 — 7 od pół do 8 — 

B A R Y L S K I.

S ó l c z e rw o n a  
ś w ie ż y  o le j r z e p n ik o w y  

poleea*

T e l. 5 1 . W ą b rz e ź n o R y n e k  1 8 .

K o  n fitu ry : tru sk a w k o w e , w iśn io w e, p o ­

rz e c zk o w e .

K o n fitu ry  m ię sz a n e z m a lin  i p o rz e c z e k .

C z e k o la d y : o rz e c h o w e ,śm ie ta n k o w e, w a «  
n iljo w e, m le c z n e , g o rz k ię , m o k ­

k a i p o m a ra ń c zo w e .

K a rm e lk i: c z e re śn ie , m a lin y , ja g o d y , ra ­
c z k i, m ię to w e , d a m sk ie p a lu ­

sz k i, ś liw k i w ę g . i

B a c k in  „ D r. O e tk e ra “ .

C u k ie r v a n illin  „ D r. O e tk era “ .

M ą k a a m e ry k . „ N e lz o n a“ .

S e ry n a jp rze d n ie jsz y c h  g a tu n k a c h .

P u m p e rn ik ie l w  b o c h e n k a c h .

t. d .

FR . SZYM A N SK I.
T e l. 5  R Y N E K T e l. 5 .

m o ż e  s ię  z a ra z  

z g ło s :ć

F .  B a lc e rs k i
W ą b rz e ź n o , R y n e k

B a c z n o ś ć !  B a c z n o ś ć !

-=  K sią ż k i  = ■
d la  m le c z a rń

p o lec a

E K sp e d . g ło s ił W ą b rz e sk ie g o * * .

D ro i8 rja p o il„ A n io lB B i“
W ąbrzeźno — K olejow a 70

z z z z

P o le c a

F a rb y , la k ie ry p o k o s ty , o le je ,  

b e n z y n ę , s m ? ry , k le j s to la r ­

s k i a r ty k u ły  fo to g ra fic z n e ,  m y ­

d ła  to a le to w e , p e r fu m y  k ra jo ­

w e  i z a g ra n ic z n e , a r ty k u ły  g u ­

m o w e , w a tę , b a n d a ż e , p a s y  

p rz e p u k lin o w e

J==Tapety ==$ 
%  C eny konknreneyjne! %  

O bsługa skora i rzetelna.

W sz y sc y m ą d rz y , sp ry tn i d z ie ln i, 

S k ła d a jc ie g ro sz d o S p ó łd z ie ln i, 

B o sp ó łd z ie lc z a m ró w c z a p ra c a , 

L u d z i i k ra je w z b o g a c a .

K a sa w k ła d w y o ła c i —  p ro c e n t d o licz /,
I w  p o trze b ie c h ę tn ie p ie n ię d zy  p o ż y cz y :  

N a d o m , in w e n ta rz . c ’y p a rc e lę

—  U lż y tro sc e W a sz e j w iele

W k ła d y i u d z ia ły c z ło n k o w sk ie p rz y jm u je  
p rz e k a z a m i, o so b iśc ie lu b  n a k o n to  c z e k o w e

306,780 w P. K, O. Poznań.

Sprzedam

Zarząd  K asy  Społdzle lezei  Pareelaeyjno  

O sadniezej w G rudziądzu (Tnszeno) 

(w  lo k a lu „ G a ze ty G ru d zią d z k ie j" )

(-) R o m u a ld W a sile w sk i,

— ) F r. M ły n a rsk i, (— ) P . P a w e le c .

s o lid n y ,  z  o g ro d .8  m ó rg ,  
pny ul. M ichiew ieza 27. 

Z g ło sz e n ie p rz y jm u je  

Z a b o rs k i, L u c ie n  
p o c z ta  G o s ty n in , Z ie m ia W a s z a w s k 'a .

C z y ta jc ie

G ło s I ty b rz e s li i .

l i lo r l i g o z b o ż a  

B r ii  io  m ą k i 

S ie n n ik i
p o le c a

F ilip B ia łe ck i
Magazyn bławatów 

i konfekcyj
Wąbrzeźno? ul." Hallera9

L ic y la o ja
D n ia 2 4 . 7 . 2 5 ^  o  

g o d z . U  p rz e d  p o ł. 

sp rz e d aw a n a  b ę d z ie  

w  W ę g o rz y n ie  u  p . 

Ja n a R o sta w ick ie g o  

ź re b ic a
l 1 z ro c z n a  

C YŁIN SK I, w ó jt.

P rz y *  

p ra ń  iu  
a ii i iu i i i i i i i i iH iid i i i im iiM iii i i i it i i i

o s ią g n ie sz św ie tn e  

re z u lta ty u ż y w a ją c  

n ic in n e g o ja k

Persil
l l ll l ll l ll l ll l ll i ll l ll l ll l il l ll l il l ll l ll l i^

K to P e rs il d o  p ra ­

n ia u ż y w a o sz c z ę ­

d z a w ę g ie l, c z a s  

B i p ie n ią d z e !
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Obwieszczenie.
Poniżej podaje się do publicznej wia­

domości, rozporządzenie Pana Starosty po 
wiatu Wąbrzeskiego o sposobie i formie 
sporządzania cenników i ujawniania cen z 
dnia 16 sierpnia 1923 r. wraz dodatkiem z 
dnia 28 sierpnia 1923 r. L. dz. 7. W.L.Sp. 
ogłoszone w Orędowniku Urzędowym po­
wiatu wąbrzeskiego Nr. 70 z dnia 1 wrze-, 
śnia l923 r., celem ścisłego przestrzegania.BA

W ą b r z e ź n o , dnia 16 lipca 1925 r.
U r z ą d  P o l ic y j n y  

S C H W A R Z , burmistre.

ROZPORZĄDZEŃ.
w  s p r a w ie s p o s o b u  i f o r m y s p o r z ą ­

d z a n ia  c e n n ik ó w  i u j a w n ia n ia c e n .

Na mocy art. 2 rozporządzenia Minis­
terstwa Spraw Wewnętrznych z- dn. 20 lu­
tego 1923 r. (Dz. U. R. P. nr. 22, poz. 139)

dnia 16 lipca 1920 r. (Dz. Ul 
R. P. nr. 79, poz. 528) o opłacie stem­
plowej od sprzedaży w przedmiocie 
zbytku i w myśl części II. Rozp. Min. 
Skarbu z dnia 13 IX. 1920 r. (Dz.U. 
R. P. nr. 89, poz. 590) podlegają opła­
cie od zbytku.

Art. 11.
Winni niestosowania się do postano­

wień niniejszego zarządzenia karani będą I 
a d m in is t r a c y j n ie  w myśl art. 6. Rozp. 
Min. Spraw Wewn. z dnia 20 lutego 1925 

139) z uwzglę­
dnia 23 VI. 21r. 
511) aresztem 

zł. lub jedną

S z a n o w n e j  P u b l ic z n o ś c i  p o d a j e m y  d o  w ia d o m o ś c i 
że przyjmujemy

w sprawie obowiązku posiadaczy przedsię­
biorstw sprzedaży ujawniania cen przed­
miotu powszedniego użytku, sporządzania 
faktur faktur przy zawieraniu interesów i 
przedstawiania ich na żądanie władzy, oraz 
na podstawie okólnika nr. 61 Min. Spraw 
Wewnętrznych z dnia 7. czerwca 1923 r. 
nr. S. A. 1643 zarządzam co następuje:

Art: 1.
Posiadacze składów, sklepów handlów, 

restauracji^ cukierni i wogóle wszelkiego 
rodzaju przedsiębiorstw sprzedaży przed­
miotów powszedniego użytku, obowiązani 
są posiadać cenniki na wszelkie przedmio­
ty powszedniego użytku przeznaczone na 
sprzedaż i cenniki te umieszczać na wido- 
cznem i dostępnem dla publiczności miejscu.

Spis przedmiotów,powszedniego uży­
tku, podlegających ujawnieniu cen podany 
jest w dodatku do niniejszego zarządzenia.

Art. 2.
Cenniki winny, być wielkości arkusza 

papieru kancelaryjnego i wypisywane atra­
mentem, lub drukowane na jednej tylko 
stronie arkusza.

O ile jeden arkusz nie wystarcza, do­
łącza się obok dalsze arkusze tego samego 
formatu.

(Dz. U. R. P. nr. 22, poz. 
dnieniem art. 10 ustawy z 
(Dz. U. R. P. nr. 75, poz. 
do dni 14 i grzywną do 

tych kar.
Art. 12.

Zarządzenie niniejsze wchodzi w życie 
dniem ogłoszenia.

Wąbrzeźno, dnia 16 sierpnia 23 r.
S T A R O1 S T A (—) Dr. Szczepański.

.DODATEK
do zarządzenia w sprawie sposobu i formy 
sporządzenia cenników i ujawnianiu cen.

z

z

za

(depozyta)
psczn od 1,00 zł. do każdej wysokości

z a

,9

o d  k t ó r y c h  p ła c im y :

w y p o w ie d z e n ie m  k w a r t a ln e m ’ 2 0  

m ie s ię e z n e m  1 8  

1 4  d n io w e m  
d z ie n n e m

r o c z n e n i i w ię k s z e  
p o d łu g  u m o w y .

j,

p r o c e n t

1 5

1 2

s u m y

Z a ła t w ia m y t a k ż e  c z y n n o ś c i  
—  b a n k o w e  a  m ia n o w ic ie : —

O t w ie r a m y  r a c h u n k i  b ie ż ą c e i c z e k o ­

w e , u s k u t e c z n ia m y  p r z e k a z y  d o  w s z e l ­

k ic h  m ie j s c o w  o ś c i  w  P o ls c e  i  z a g r a n ic ę  

i in k a s u j e m y  c z e k i i in n e d o w o d y . 

Z a  z o b o w ią z a n ie  B a n k u  P o w ia t o w e g o  

r ę c z y  p o w ia t w ą b r z e s k i s w o j e m  m a -  
—  j ą t k ie m  i c a łą  s i lą  p o d a t k o w ą . —

Art. 3.
U góry cennika z lewej strony ma 

być umieszczona firma i adres przedsię­
biorstwa, u dołu cennika data jego sporzą­
dzenia i podpis posiadacza przedsiębiorstwa.

Art. 4.
Wewnątrz lokali przedsiębiorstw sprze­

daży umieścić należy etykiety z ceną na: 
a) artykułach żywnościowych 
b) sztukach materiałów 
c) odzieży 
d) obuwia

Z wyjątkiem artykułów żywnościo­
wych, etykiety te umieszczać należy n a  
k a ż d e j s z tu c e , w z g l. p u d e łk u .

Art. 5.
Na wystawach przedsiębiorstw sprze­

daży mają być ujawnione ceny n a  w s z y ­

s t k ic h  wystawionych przedmiotach pow­
szedniego użytku. Ceny ujawnione na to­
warach w wystawach, mogą niebyć uwi­
docznione bezpośrednio na. tychże towa­
rach wewnątrz pomieszczeń przedsiębiorstw 
sprzedaży.

Art. 6.
W jatkach mięsnych wywieszone ma­

ją być cenniki z wyszczególnieniem gatun­
ków mięsa.

W oknach wystawnych jatek cen mo­
żna nie uwidaczniać. —

Art. 7.
Na straganach, winny być umieszczo­

ne cenniki z firmą i adresem właściciela, 
zawierające spis artykułów posiadanych 
na straganie.

Na poszczególnych artykułach na stra­
ganach ceny mogą być nie umieszczane.

Art. 8.
Cenniki mogą być sporządzone indy­

widualnie przez poszczególnych handlują­
cych, lub też opracowane przez zrzeszenia 
handlujących i udzielane przez nie poszcze­
gólnym kupcom. W każdym jednak razie 
tak za treść jak i formę cennika odpowiada 
każdy poszczególny posiadacz przedsię­
biorstwa.

Art. 9.
Ceny ujawnione na przedmiotach po­

wszedniego użytku, winny być zgodne z 
cenami istotnie pobieranemi.

Art. 10. -
Obowiązek ujawniania cen nie odnoś 

się do
a) producentów rolnych pozbywających 

produkty pochodzące z własnego gos­
podarstwa.

b) artykułów które w myśl, ustawy z

a r t y k u łó w  p o w s z e d n ie g o  u ż y t k u  
p o d le g a j ą c y c h  u j a w n ia n iu  c e n .

A )  z ie m io p ło d y  i ic h  p r z e t w o r y  j a k :

z.yto, pszenica, jęczmień, owies, mąka 
żytnia i pszenna, pieczywo, (wszelkie) ka­
sze (wszelkie) i t. d.

B )  J a r z y n y ( w s z e lk ie ) jak:
Ziemniaki, kapusta, buraki, brukiew, 

groch, fasola, kalafior, szparagi, szpinak it.d.
C )  N a b ia ł i j a j a

Masło, mleko (wszelkie) zbierane, nie- 
zbierane, kwaśne, sterylizowane, skonden­
sowane, śmietana, śmietanka, sery krajo­
we, jaja.

D )  R y b y .

Ryby żywe, ryby śniętę, ryby wędzone.
E) Potrawy i napoje w restauracjach 

wyjątkiem win i wódek.
F) Owoce krajowe, owoce suszone,

cytryny.
G .  M ię s o , w ę d lin y , d r ó b i t łu s z c z e  

j a d a ln e .

Bydło żywej wagi, nierogacizna, mięso 
wędliny, drób słonina, smalec, łój jadalny, 
tłuszcze roślinne.

H .  A r t y k u ły  k o lo n j a ln e  i in n e .

Herbata, kawa, kakao, ryż, cukier, cy­
koria, marmolada, powidła, sól, ocet, oliwa 
śledzie, zapałki, drożdże, miód, pieprz, pro­
szki, do pieczywa, grzyby, oleje jadalne.

I .  A r t y k u ły  o d z ie ż o w e  i g a la n t e r j a

Materiały wełniane, materiały baweł­
niane, materiały półwełniane, odzież (goto­
we ubrania,) bielizna, wyroby trykotowe, 
wełniane i bawełniane, kapelusze i czapki, 
obuwie, galanteria, nieoplacająca podatku 
od zbytku.

K . A r t y k u ły  o p a ło w e .

Węgiel, koks, drzewo, torf, brykiety.
Ł . A r t y k u ły  o ś w ie t le n io w e .

Nafta, spirytus do palenia, świece, e- 
lektryczność, gaz, artykuły do instalacji e- 
lestryczności i gazu.

M . P a s z a .

Siano, słoma, owies, otręby, makuch, 
(pasza treściowa.

N .  A r t y k u ły  b u d o w la n e .

Cegła, wapno, cement, drzewo budo­
wlane, żelaza do budowy, gwoździe, szkło 
do szyb.

O . A r t y k u ły  g o s p o d a r s t w a  d o m o w e g o .

Naczynia żelazne, naczynia emaliowe, 
naczynia blaszane, naczynia gliniane, szklan­
ki, fajanse, porcelana gładka niemalowana, 
łyżki, noże, widelce, (z wyjątkiem srebr­
nych i złotych), łańcuchy, sznur, nici pasta 
do obuwia, mydło do prania, szczotki, pa­
sta do podłóg, soda.

P .  S k ó r y .

Skóry nie wyprawione, skóry wypra­
wione.

R . P r z y b o r y  s z k o ln e  i m a t e r j a ły  p i . 
s m ie n n e .

Papier, pióra ołówki, gumy, atrament 
bibułka, kajety, etc.

S . A r t y k u ły  a p t e c z n e .

Środki opatrunkowe, środki dezynfek­
cyjne, bandaże, gaza, wata, najniezbędniej­
sze artykuły codziennej hygjeny jak: szczo­
teczki do zębów, proszki i pasta do zębów, 
terpentyna, benzyna, wosk, etc.

Powyższe podaje do publicznej wiado­
mości i wzywam do niezwłocznego i ści­
słego zastosowania się interesentów.

Organy Policji Państwowej w powie­
cie wzywam do ścisłego przestrzegania po- 1 
wyższego rozporządzenia. Winnych nale­
ży podawać Starostwu celem ukarania.

L. dz. 7. W. L. Sp.
Wąbrzeźno, dnia 28 sierpnia 23 r.

STAROSTA.

Bank Powiatowy Wąbrzeźno 
Oddziały: Golub —Dobrzyń i Kowalewo. 

Zastępstwo Bankir Polskiego.

Licy tacj a.
tegorec^ego zbioru drzew owoeowjeh przy szosach 

powiatowych powiała wąbrzeskiego

W  c z w a r t e k , d n ia  2 3  l ip c a

1) Trzcianek -— Wieldządz jabłonie około 6,0 kim.
2) Wąbrzeźno — Książki 5 5 99 11,0 9 ,

3) Książki — Zaskocz 5 5 99 4,0 99

4) Kowalewo — Chełmonie
99

6,0 99

5) Wąbrzeźno — Kowalewo 9 5 10,0 99

6) Sierakowo — Mlewo 99 99 7,0
99

7) Niedźwiedź -- Golub 99 99
16,0

99

8) Wąbrzeźno — Stanisławki
^9 99 3,0 99

b r . o  g o d z . 1 0 - t e j p r z e d  
p o łu d n ie m  będą wydzierżawione drzewa owocowe przy wy­
żej wymienionych szosach powiatowych w całości lub częścio­
wo w gmachu Ssarostwa Wąbrzeskiej kancelaria nr. 8, gdzie 
można godzinę przed licytacją zaznajomić się z warunkami 
dzierżawy. Uprasza się reflektujących na dzierżawę, aby w 
powyższem terminie stawili się osobiście lub dodali pisemne 
wnioski.

K a u c ja  l ic y t a c y j n a  w y n o s i 5 0  z ł .

W ą b r z e ź n o , dnia 13 lipca 1923 r.

Pnew. Wydziału Powiatowego
STAROSTA.

0€><>0<><><><>0<>0^

500 TON
prima węgla górnośląskiego

p o le c a m .

w  ła d u n k a c h  w a g o n o w y c h  i n a  f u ­

r y  z  s k ła d n ic y  p o  c e n a c h  k o n c e r n u  

A. MALINOWSKI,Wąbrzeźno 
Telefon 96 — , — — Telefon 96.

oooooooooooo


